er. 
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MONITOR WARSZAWSKI. 


z WARSZAWY DNIA 17 LIPCA 1824 ROKU W SOBOTĘ. 


bDostrzezenia meteorologiczne w Warszawie. £ 


Ciepłomierz R" Barometr. Az Wiatr. Stan Nieba, 
i Zrana s . . Stopni ciepła . -+io (Cali 27 liniy 8,5 | Zachodni Południowo-zachodni "|" Slonce pobieg: 
Dnia 1a Lipca Popoludniu Ź Stopni ciepla + +14 „o = 8,5 Poludniowy Południowo -zachodni Dźdżysto. 
í Wieczorein Stopni ciepła . +-12 s, — 8, |Poladniowy Poladniowo-zachodni Xiężye. 
> i Traer ——— a a : 
Zrana . Stopni ciepła ' - +12 |Cali 27 liniy 7,7 |Poludniowy Południowo zachodni Dzdzysto. , 
Popołudniu . Stopni ciepła « r4 » — 6o Południowo. zachodni Deszcz. 
Wieczorem . Stopni ciepła . --1a + — 7a Poludniowo-zachodni Xiężyc. 
Zrana ; . Stopni ciepła . +11 (Cali ag liniy 7,8 Zachodni Chmurno. 
Popołudniu . | Stopni ciepla „ -+15 » — 9,0 Poludniowo-zachodni Niepewno;, 
Wieczorem . Stopni ciepla „, -+13 „= 9,0 \ Poludniowo:zachodni Chmurno. 
Zrana . . « | Stopni ciepła . -+132 |Cali 27 liniy 8,6 Południowo zachodni Dzźdżysto. 
Popoludnia % | Stopni ciepła . -|-20 w — 8,7 Zachodni Słońce pobiega, 
Wieczorem . Stopni ciepła » — 89 Południowy Xiężyc. 


ROZKAZ DZIENNY 


Do Woyska POLSKIEGO. 


Dnia (25) Czerwca 


W Kwaterze Głównćy 
7 Lipca 1824. 


w Warszawie. 

ZA NAYWYŻSZYM ROZKAZEM. 
Umieszczony zostaie, 

w Korpusie Inwalidów i Weteranów. 
` Uwolniony że służby, z pensyą, z tegoż 
Korpusu, były Podchorąży Jan Połesiewicz 
w stopniu „Podporucznika, z przeznacze- 
niem do Kompanii 1éy Inwalidów. 

Przeniesiony zostaie. 

w Gwardyi. 

Z Pułku Strzelców konnych , Podporu- 
cznick Urban Miłodrowski, do Pułku 3go 
Strzelców konnych, w tymże stopniu. 

r Otrzymuią urlopy. 
w Piechocie. 

Dowódzca Pułku 5go liniowego, Pulko- 
wnik Górski, na mięsięcy 2, do Karlsbad. 
w Jeździe. 

W Pułku 2m Strzelców konnych , Major 
Sznayde, na miesięcy 2, do Warmbrun.— 
Szef Sztabu Dywizyi Ułanów, Podpułko- 
wnik Strowski, na tygodni 6, 

i Prostuie się omyłka, 
4 Postapiony na Porucznika , w Pułku 4m 
trzelców konnych, Rozkazem dziennym 

z dnia 2/14 Maja 1823, a przeznaczony 

Rozkazem dziennym w dniu 4/10 Maja r. b. 

do pełnienia obowiązków „Adjntanta polo- 
wego* przy Generale Dywizyi Rożnieckim, 

Porucznik Stanisław Nowodworski , ma rze- 
czywiście Imie Wincenty. 4 
Przechodzi na Reformę. 

Adjutant polowy przy Jenerale Brygady 
Przebendowskim , z Pułku 3go Strzelców 
konnych , Porucznik Ferdynand Porębsński, 

Wekreśleni zostąaią z Kontrol, 
w Gwardyi. 

W Pałku Grenadyerów , Porucznik Mi- 
chał Turski, zmarły wdniu 19/31 Maja 
r. b. | 
Za nieprzyzwoite dła Officera sprawowanie się. 

w Jeździe. r 

Adjutant polowy przy Jenerale Brygady 
Przebendowskim, „a Pułku ago Strzelców 
"konnych , Kapitan Szymon , Michalski. — Z 

Pułku 3go Strzelców konnych, Podporu- 
cznik Xiaże Jan Giedroyć. 
Naczelny Wódz 

( podpisano ) KONSTANTY 

> W. X. R. 
Zgodno z Oryginałem, 


p- t ob: Podszefa Sztabu Głównego 
Pułkownik: Stemiątkowske. 


+ 


Kommussya Ioiewództiya, Mazowieckiego. 
Powodowana przedstawieniami  Staroza- 
konnych przeznaczonych do zbierania ofiar 
dobrowolnych na: budowę szpitala ich wy- 
znania, przedłużyła do zbierania takowych 
ofiar termin do dnia 15 Sierpnia r.b.i 
mitysce Henryka Sagelsohna i Bermana 
Rosen, niemogacych zatrudnić się ich zbie- 
róniem, powierzyła toż wybranym przez 
współ«wyznawców kupęom Teodorowi Tó- 
plitz i Lewinowi Salinger, które to zmiany 
w następstwie obwieszczeń z dnia 28 Maia 
r.b. Nro 28,500 do wiadomości powsze- 
chnćy podaie. 
©. w Warszawie dnia 12 Lipca 1824 
Radca. Stanu Prezes 
w zastępstwie K ożuchowski. 
za Sekretarza Jeneralnego  Komierowski. 
Kommissya Woiewództwa Mazowieckiego. 
Stósownie do Reskryptu Kommissyi Rzą- 
dowćy Przychodów i Skarbu z dnia 1 Maia 
r. b. Nro 25259 24 obwieszcza ninieyszćm 
publiczność, ażeby nikt. nie ważył się naby- 
wać Osady Kolonialaćy w Pierzkowie E- 
konomii Łomna od Kolonisty Beneke, gdyż 
dopóki tenże nie wróci Skarbowi udzielo= 
nego mu awansu i należności przypadaiącćy 
tytułem Laudemii wraz z Czynszem za u- 
płynione lat pięć, dopóty zaraądzać sprze- 
dażą rzeczonćy Osady nie ma prawa, kto - 
kolwiekby więc poważył się wchodzić w 
układy z tymże Beneke, sam sobie winien 
będzie przypisać straty na iakie się narazi , 
przez nieprawne Osady tćy nabycie. 

w Warszawie dnia 26 Czerwca 1824: 
(podpisy iak wyżćy.) 
Kommissya Woiewództwa Mazowieckiego 

Podaie ninieyszćm do publicznćy wiado- 
mości, że w dniu 29 Lipca r.b. w Mie- 
ście Nieszawię przed Kommisarzem Odu 
Kuiawskiego, odbywać się będzie plus li- 
cytacya na sprzedaż , 

a. Materyałów 2 rozebrać się maiącego bro- 
waru Gminnego, na złłp. 1960 oszaco- 


wanych. 5 N 
b. Narzędzi browarnianych a mianowicie 


kotła miedzianego trzymaiącego garcy 
Warszawskich 120, dwoch kadzi, Dry- 
busa it. d. Na złłp. 675 oszacowanych. 
c. Nakoniec na wieczną daierżawę placu 
z którego wkupne do licytacyi na złp. 36,; 
kanon roczny zaś na złłp. 9. ustanowio- 


nym został, aka Ą 
Każdy.przeto chęć zakupienia powyż- 


|szych szczegółów maiący zechce się w ter- 


minie i mieyscu naznaczonym stawić , gdzie 
zarazem warunki licytacyyne będzie. mógł 
przeyrzeć, w Warszawie d, 30 Gzerwca 1824. 


(podpisy iak wyżóy.) 


WARSZAWA. 


Króleski Warszawski Uniwersytet ukoań- 
czywsży kursa roczne, odbył w dniu 15 
Lipca r.b. w Kościele PP. Wizytek, pu- 
bliczne obchodowe posiedzenie na pamiąt= 
kę Uczonych Mężów.— Obchód ten roz- 
poczęła Msza Sta którą miał W. J. X. Fal- 
kowski Rektor Jnstytutu Glucho-niemych", 
przy odgłosie muzyki, w obecności JW. JX. 
Koźmiana Biskupa Kaliskiego, JW. Oeb- 
schelwitza Senat. Kaszt: Kuratora Jeneral- 
nego Jnstytutów Naukowych, JW, Staszica 
Ministra Stanu i JW, Zielińskiego Rad- 
cy Stanu i Dyrektora Jeneralnego w Kom. 
Rzad., wielu znakomitych osób, młodzieży 
Akademickićy i ze szkół Woiewódzkich w 
stolicy będących, tudzież licznie zgroma- 
dzonćy publiczności. — . Zastępuiący Rekto- 
ra Uniwersytetu Dziekan Wydziału prawa 
i Administracyi W. Bandtkia zagaił posie- 
dzenie stósowną do okoliczności przemo» 
wą —  Poczóm Professor W. JX. Szaniawski 
czytał wiadomość o życiu uczonem Mikotaia 
Załaszowskiego, aś professor W. Brodo- 
wski rozprawę w treści: j, Co stanowi szko» 
łę malarska: Potóm zostaly rozdane nagra - 
dy i pisma pochwalne za naylepsze rozpia- 
wy i twory sztuk pięknych— Za rozpra- 
wy, czterech odebrało medale złote, ieden 
pochwałę; za twory zaś sztuk pięknych sie- 
dmiu otrzytało medale, a sześciu pisma 
pochwalne— Odśpiewanie Hymnu $. Ambro 
żego zakończyło całą tę uroczystość — Jmia= 
na otrzymuiących nagrody i pochwały , ture 
dzież ogłoszenie Tematów do Rozpraw na 
rok przyszły, w następuiucym numerze Mo- 
nitora Warszawskiego , będą umieszczone. - 
— Wyszedł z druku pierwszy Tom Histo= 
ryi Państwa Rossyyskiego przez Karamzy- 
na, tómaczenia J. Buczyńskiego. 
— Pisma zagraniczne z przechwalaniem 
rozgłaszały przykład wygórowania mechani= 
ki w Stanach Zjednoczonych, gdzie Pan 
Brown domy murowane przesuwa na inne 
mieysce ; późniey doniesiono że i w Hollan- 
dyi przed laty toż. samo się działą. Wie- 
le osób. nie chciało u nas temu dać wiary 
tym czasem mamy w Krakowie podobny 
przykład, lecz godny daleko większego po- 
dziwienia. Donosi o nim X. Solski, ma- 
tematyk i budowniczy , więc sędzia przy- 
zwoity; donosi w cztery lata po tèm zda- 
rzeniu, i w dzieje (*) w Krakowie wyda- 
ném, więc w obec wszystkich którzy tego 
cudu mechaniki byli świadkami. , Mówiąc o 
sile śrub pzytacza za przykład Że «w ro= 


(*) Architekt polski. "W Krakowie; w druk. Sche- 
dla r. 169o in Kol. str. 200, Tabl.. 38. 


v'e 


<naśladowceami 


- 


a 


« Króleski, całą wieżą ratuszna Krakow: 
« ską , nie według godności tego miasta przed 
« kilkunastą lat postawioną , wyniósł z sze- 
« ścią pomocników, na łokci dwanaście, od 
« murów, nie opuszczaiąc % nićy dwóch 
« wielkich cymbałów (dzwonów ) zegaro- 
« wych po kilkadziesiąt celinarów ważących, 
« i znacznćy ićy wspaniałości przydał, z o- 
« chroną znacznieyszą czasu i kosztów roz- 
« licznych , naićy rozbieranie, spuszczanie, 
« powtórne ciągnienie i stawianie. « 

— Jnstytut Gluchoniemych z początku | 
zaprowadzenia swego do Stolicy., -przez | 
Zwierzchność opiekuiąca się losem nieszczę- 
śliwych , między pierwszemi zasadami istnie- 
nia swego to położył prawidło «iżby nie 
pomnażał "Towarzystw z miłosierdzia u- 
trzymywać się zmuszonych. » ; 

Prawidła tego trzyma się wiernie. 

Dobrotliwóy Opieki doznaiąc Nayła- 
skawszego Oyca Narodu, dostate- 
czny ma fundusz na zaspokoienie potrzeb 
téy liczby Jndividuów , iaką Tenże w mą- 
drości Swéy względnie na inne potrzeby 
kraiu , dobrotliwie oznaczyć raczył. 

Rodacy, którym Opatrzność dozwoliła 
połączać z darami fortuny litościwe serce , 
staią W zoru 
Ukochanego Monarchy, czyniąc ofiary na 
utrzymywanie tych biedaków , kiórych licz- 
ba co raz bardziey pomnaża się nad za- 
kres przez Rząd oznaczony, a których Jn- 
$tytut bez nadwerężenia zasad. Chrześciiań- 
skich oddalicby niemógł. 

Tenże Jnstytut szuka środków , ile mu 
możność dozwala, aby sposobami godzi- 
wemi, użyteczność dalszą, tak dla Elewów 
swoich iako i dla społeczności zapewnić 
mogącemi, na pomnażające się co raz wię- 
cćy potrzeby, mógł fundusz pomnażać, 

Mimo tego wyznać musi iż zostaie tefaz 
w smutnćm położeniu. — Stan ten skutkiem, 


się świetnego 


iest iedynie nieakuratności, w należnych 
Jostytutowi wypłatach , od niektórych Pen- 
syonaryuszów do tąd jeszcze w Jnstytucie 
zostawionych , i od tych, którzy z niego 
wzięci zostali, 

Znaglony koniecznemi potrzebami Jnstytut, 
w Imieniu sierot które utrzymywać iest 0- 
bowiązany, błaga w ogólności wszystkich 
Debentów swoich, aby przez wzgląd” na 
sprawiedliwość 1 politowanie nad biednemi, 
w obowiązku swym uiścić się chcieli. 

Oznaymia przy tém iż stósownie do Po- 
stanowienia Władzy Opiekę. nad Jnstytu- 
tem maiącćy, z początkiem następuiacego 
roku szkolnego , to iest od dnia 1g0 Wrze- 
śnia mb. w formie przepisanćy, nastąpią 
nowe układy utrzymywania 
Pensyonaryuszów, o czem Jateressgnci przez 
pisma publiczne poprzednie uwiadomienie 
otrzymają. 


z PETERSBURGA 16 (28) Czerwca. 
Pan Uwarow, rzeczywisty Radca Sta- 
nu, naczelnik banku Cesarskiego po- 


Życzki i handlu, posunięty został nayła- 
skawićy do stopnia Radcy taynego. 


względem 


„= W Przeszłą Niedzielę, to iest dnia 
15 b. m. Hr. Lęferronays Ambassador N. 
Króla Chrześciiańskiego , oddalaiąc się z 
mieysca swoiego na czas nieiaki , w wi- 
gilią odiazdu miał prywatne posłachanie 
z pożegnauiem u JCMości i u NN. Cesa- 
rzowych w pałacu zimowym. Hr. La- 


` ferronays małżonka ambassadora wraz 


zcórką przedstawione były także Nay. 
Cesarzowym z pożegnaniem. (Cons. Jm.) 
'z BERLINA 7 Lipca, 
Króleska Akademia umieiętności , od- 
prawiła d. 3 b. m. publiczne posiedze- 
nie na pamiątkę rocznicy urodzenia 


- 


m—— 306 — 
sem 


f 


ną SAW À > 
ku 1686 sławny Piotr Beber bułówniczy į Leibnica, 5P. Schleiermacher zagait sessyą | Izraelitów. Zńakomitsze w niém postano* 


iako Stkretarz prezyduiący, poczćm P.| wienia są następuiące : 


Rode zdał sprawę o skutku iaki otrzy- 
mały wyznaczone nagrody za rozprawy 
matematyczne. Jeszcze w r. 1820 zada- 
ne było na rok 1822, a z powodu iż 
iednę tylko rozprawę złożono, przedłu- 
żone zostało do r. 1824. następniące 
pytanie: « Dać dokładne i matematy- 
cznie wyłożone obiaśnienie tony, czyki 
iasnych i kolorowych pierścieni około 
słońca i xiężyca, tak «by to w tłuma- 
czeniu znanych iuż zjawisk, własno - 
$ciom atmosfery i istotnym spostrzeże- 
uiom dostatecznie odpowiadało.» Tego 
roku nadesłano dwie rozprawy, pier- 
wsza z tém samém godłem co i w roku 
;6a2, to iest: Łeges naturae simplices 


|sunć, druga zaś 4 tym napisem: Lucis 


proprietates ratione duntaxat caperimen- 
usque sunt comprobandae, Pierwsza iest 
lepićy wypracowana niż druga; obie 
atoli, podług zdania wydziału, nieod- 
powiadają wyzyuaczonemu zapytaniu, 
aby nagrodę otrzymać mogły. Spalo- 
no zatćm w przytomności zgromadzenia 
zapieczętowane listy, a wydział uznał, 
iż niewidzi powodu aby to zadanie ie 
szcze raz ponawiał. — Wydział histo- 
ryczno - filozoficzny wyznaczył na ten 
rok nagrodę za następującą rozprawę: 
«Istotę i własność uksztątcenia ludu E- 
truryyskiegó ze Źródeł krytycznie wy- 
iaśnie 1 wykazać równie w ogólności, 
iak w szczególnych gałęziach działań te- 
go oświeconego ludu; wskazać olać, 
o ile to bydź może, które ztych ga- 
tęzi, w iakim Stopniu i rozciągłości, u 
tego sławnego ludu istotnie , kwitnęły.« 
Nie nadesłano żadnćy odpowiedzi, i wy- 
dział ieszcze raz toż zapytanie do nagrody 
wy znacza nar.1826. Rozprawy maią bydź 
oddane przed końcem Marca wspo- 
mauionego roku a przyznanię nagrody nas 
stąpi d. 3 Lipca. Po tém zdaniu spra- 
wy, czytano rozprawę nieprzytomnego 
P. Wilhelma Humboldt, o charakterach 
głosek 1 związku uch z budową mowy. 
— Przerwane przez śmierć czynnego Pro- 
fessóora Gilbert w Halli 
Roczniki Fizyki i Chemii, wychodzie daley 
będzie od 78go tomu , pod Redakcyą biegie- 


Szacowne pismo : 


gO Chemika P. Poggendorf , rodem z Ham- 


burga , teraz w Berlinie mieszkalacego, 
z FRANKFURIU 4. Lipca. 

— Wirtemberska leba Deputowanych tru- 
dniła się na ostaluich posiedzeniach uło- 
zeniem różnych opłat 1 podatków. J tak 
uchwalono, aby tancerze Na linach Oraz 
kuglarze opłacali po 2 Zł. Ryńskie od 0s0- 
by, a gdzie towarzystwo składa się więcey 
miż z dwóch artystow ; tam opłata ma bydź 
podwoiona.  Zwrocily także Blany uwagę 
swoię na zLytek «w, utrzymywaniu psów , i 
ustanowiły podatek 48 gr. pol. na rok/od 
psa gończego , pasterskiego 1 łańcuchowego, 
a ód każdych innych po 4 Zł. Ryńs. 

— W Akwisgranie wprowadzono teraz zwy- 
czay noszenia przy kapeluszach maléy 1a- 
snoblękitnéy wstazeczki, która oznacza iż 
uoszący nie powinien zdeymować kapelu= 
sza dla witania znalomych. Bawiący wtam- 
teyszych wód goście, pierwsi oświadczyli to, 
zyczenie przez wzgląd na „zdrowie. Tym 
sposobem możnaby zarzucić ten starożytny 
zwyczay ; i przez to umiknąć nayłatwićy po- 
zoru miegrzeczności lub dziwacznego hu- 
moru. ~ 


.z KARLSRUHE d. 23. Czerwca. 


Wydańo tu nowe urządzenie tyczące się 
obrzędów Nabożeństwa i nauki religiynćy 


Rabini, a w ich miebytności starsi zgro- 


czuwać nad 


madzenia , sa obowiązani 
Nabożeństwem w Synagódze i za ićy ob- 
rębem. ‘Rabini powinni zawsze bydź przy- 
tomnymi w Synagodze do usług religiy= 
nych. Wszelkie Synagogi i zgromadzenia 
religiyne prywatne są zabronione: Mogą ie- 
dnak być dozwałane wyiatki dla osób w wie- 
ku będących i słabych. Czarna deska ma 
bydź zmiszczoną wszędzie gdzię tylko do- 
tąd ieszcze się znayduie, również iako i 
wszelkie kary które się ściaągsią do ob- 
rzędów Religiynych.  Ustać .ma zwyczay 
przedawania przez Licytacyą w Synago- 
gach Urzędów- Bóżniczych , iakiemi n. p: 
są: — prawo wyciągania ustawy ze Skrzy= 
ni, i obwieszczania Ustaw. Rabini i Staf- 
si Synagogi, powinni w swych mowach 
starać się pierwsi, ażeby ustało kiwanie 
się pod czas Nabożeństwa i modlitwy ha- 
łaśne, Młodzież ma bydź obiaśniana w 
tym względzie, i tenże zwyczay powinien 
bydź zabroniony Kantorom i tym którzy 
mówią modlitwy, Wszelka postawa nie- 
przyzwoita podczas obrzędu  Religiynego 
iest zakazaną. Ceremonia uderzania bez- 
bożnego “Hamana w Święto Purim zabra- 
nia się jak naysurowićy. Również zaka- 
zuie się przyprowadzać do Synagogi dzie- 
ci mnićy nad pięć lat maiące. Wszelkie 
Żarty nieprzystoyne , których młodzież do- 
puszcza się czasem w Synagodze, w Wigi- 
lią i w sam dzień niektórych Świąt, ró- 
wnież iako i rozdawanie przez Niewiasty 
pomiędzy sobą konfitur w Synagodze, iest 
naysurowićy ząbronionćm. W niektórych 
dniach uroczystości religiynych maią bydź 
miewane mowy w ięzyku niemieckim z tex- 
tu hebrayskiego , w których tłómaczone bę- 
dzie znaczenie tych uroczystości. Mowy 
pogrzebowe nie powinny mieć m*eysca tyl- 
ko na Żądanie familii, i to za nagroda. 
W dni Szabasu będzię miewana mowa nie- 
miecka w każdćy Synagodze „a to po prze- 
czytaniu mieysca z ustaw , i iednego roz- 
działa z proroków, iakie do czytania są 
przepisane. (L Oracle. ) 


z BRUXELLI 2 Lipca. 


Gubernator, tuteyszéy prowincyi od- 
był wczoray installacyą inspęktopów 
szkół i członków kommissyi edukacyy- 
ućy. ra 
— Wyprawa Niderlandzka , która w 
Miesiącu Wrześniu rzeką Pontanica na 
wyspie Borneo mil 300 w głąb kraiupo- 
płynęła, powróciła w Listopadzie. , Ce- 
liem tego przedsięwzięcia było podbi- 
cie niepodległych kraiów Sangas, Sin- 
tang i Silat ; cel ten został zupełnie do- 
pięty, gdyż kraiowcy naymnieyszego o- 
poru nie dawali. Rząd Niderlandzki 
stał się przez to panem całćy wyspy 
Borneo od wschodnich- granic państwa 
Banjernassin aż do półnoenćy strony kra- 
iu Sambos., Na tćy przestrzeni znaydu- 
ią się kopalnie złota i dyamentów całóy 
wyspy ; ludność składa się z Malayczy= 
ków , Chińczyków i Daykasów. 

— Podług gazety rządowćy wychodzą- 
céy na wyspie Celebes, dozwolono pod 
pewnemi warunkami prywatnym 050- 
bom wywozić z tamtąd do Niderlandów 
towary korzenne. Ta okoliczność mo- 
że bydź uważana za pierwszy krok do 
zaprowadzenia wolnego handlu płoda= 
mi , które od kilku wieków były przed- 
miotem  naysurowszych monopoliów. 

— Doniesienie z Batawii zawiera bliże 
sze szczegóły o burzach i nawalnych de- 


$zcząch, które od d. 18 do 22 Listopa- 
tg z. poczyniły wielkie szkody w obwo- 
dzie Peranger. Zniszezyty bowiem 30,940 
krzewin wydaiących kawę, a 288,000 
mocno uszkodziły; 33 składów i wielka 
tzęść mieszkań rolników została znisz- 
czona, Dwie osohy życie przytćm utra- 
ciły. 

—ŻZastraszono nas z Luxemburga, że te- 
Boroczny zbiór wina nad Mozela i Renem 
jeżeli wcale się niepowiedzie , to przynay- 
mnićy bardzo mierny będzie. 

z PARYŻA 3 Lipca. 

Cała oszczędność na Budżecie 888 
milionów, którą Kommissya Deputowa- 
nych przedstawiła wynosi tylko 950,000 
franków, 

— Dnia 30 z. m. na posiedzeniu Izby 
Deputowanych bronił Minister Skarlm 
rachunków z r. 1823 przeciw Panu De- 
vaux , który wnosił ich odrzucenie. Po- 
tćm mówili Jen. Partonneac 1 P. Peton 
także za rachunkami, ostatni jednak: 
£ zastrzeżeniem kary na opieszałych i 
winfiych urzędników, równie iak i Pan 
de Falon i Hr. de Noatlles; ostatni ża- 

at ustanowienia Kommissyi śledczćy 
Względem roztrwonienia grosza publi- 
©hnego w ciągu woyny. Zamknięcie 
obraq przyszło nareszcie do skutku 
z wielką trudnością, i po głosach PP. 
de Clarac, de ła Bourdonnaie, Agier 
1 Ministra Skarbu, zostało w końcu rałe 
Prawo 234 głosami przeciw 69 przyię- 
téni, , 

— Na posiedzeniu Izby Deputowanych 
dnia 30 2. -m. *P. Jacquinot de Pam- 
pelune zdał” Kommissyi rapport o pro- 
iekcie do prawa tyczącym się wysadze- 
Ria drzewami gościńców i radził iego 
Przyjęcie z niektóremi mało znaczącemi 
odmianami. 
™ Gazette de France umieściła nastę- 
Puiące uwagi: ; 

»Ma ieszcze cafa Europa potrzebę na- 

4, konieczna, nieodbitą, to iest po- 
trzebę, iakićy doznaie żeglarz po burzy, 
żołuterz po ciężkićy wyprawie. Poznae 
lemy tę potrzebę po duchu iaki kieru- 
i i wewnętrzną administracyą wszyst- 

ich krajów, i ich stósunkami zewnę- 
trznemi, Pozorna nawet ulegfość Mi- 
nisteryum Angielskiego względem op- 
Pozycyj, okazuie także tę potrzebę. To 

tnisterstwo wspaniałe w wyrazach, jest 
nader wszczędne w czynach. W istocie, 


iakies 
lakie; rzetelne wsparcie sprawa rewo- 


"cyonistów od niego otrzymała? Wy- 
LA. onych z Kadyxu, oddala z Gibral- 
e u; wypędzonych z Gibraltaru uważa 
ROŚ wą licznych w Londynie. 'S$po- 
x Wano się , iż im poda rękę w Por- 
galii; a Portugalia , wyrzekaiąc się 

Pa uroronych , po wypadku zdaią- 
ane im sprzyiąć, do dawnćy kon- 
ne powraca. Cieszą się, iż okazuie 
e ylność Kolumbiianom, a tymcza- 
* wszelka przebiegłość iest wyczer- 

ah aby „podarowaniu tabakierki od- 
Jak Rós pozor dyplomatyczny. 
a rze wiedzą o tćm rządy przy- 
tybe tey cieli_— kiedy ich zwolennicy Pa- 
cznęgą Staszaig ich trwałość, ich wie- 
was » Same te rządy okazuią niepe- 
pieren zaje STM swoiego losu. Pośród 
słań ów ską o 0 Slności, i w oczach po- 
adaiących im ten hołd dwu- 


znaczn i é si 
J; „nie mogą wstrzymać się od 
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zwracania na Europę trwożliwego wzro- 
ku. Widząc iak wspaniale swoiego 4- 
dertadora powstańcom sąsiedzkim poży - 
czaią, mniemałby kto iż maią doslate- 
cziią potęgę , lecz bynaymnićy; sami to 
wyzuaią, chcą bowiem przez to wzmo- 
cmé słabą swoię stronę, i sobie samym 
Cieszą się, iż Mexyk 
złożył z tronu swoiego Aęsarza, któfy 
niedopuszczał utworżenia węzła rewo- 
Jest to przyznanie, że Bra- 
zylia iest przykrym sąsiadem. Nie; iak- 
kolwiek niektórzy głoszą, interessa Hisz 
panii nie są w ostatecznćm położeniu. 
Niech się tylko z niemi ułatwi w Euro- 
pie, a reszta poydzie pomyślnie.» 


pomoc niosą. 


lucyy nego. 


r. zawiera 


— Moritor ż dtiia rozporza- 


dzenie króleskie, przez P. Villele poświad- 


czone, którem J. K; M. wyznacza kommissyą 
do wyśle dzenia przyczyn kredytu” dodatko- 
wego ż roku 1823. wcelu zebrania wszy: 
stkich potrzebnych dowodów do złożenia 
ostatecznych rachunków z 1623 r. na uspra- 
wiedliwienie wydatków w woynie hiszpań- 
skiey ; ta kommissya ma zdać królowi raport 
przed i składa się z 
Xięcia Tarentu iako Prezesa, Hrabiów Z 
Daru i Vaublanc, 
boudllerie i Hałgan. 

— Przybył tu Xiąże Laval-Montmorency 
króleski poseł przy Stolicy Apostolskićy. 


z MADRYTU 27 Czerwca. 
Półkownik Calubi szef Sztabu główne- 
go Barona Eroles poymany i do wię- 


dniem 1 Grudnia, 


lemanzi, Baronów La- 


zienia w Montjoui zaprowadzony został. 
Nie wątpią bynaymnićy iż przyczyną te- 
go iest ogłoszenie przez niego r. 1820 
Konstytucyi w Tarragonie: 

— Listy różne z Madrytu potwierdza- 
ią iż Baron Eroles mile był przyięty u 
dworu i że król wiele mu przychylno- 
ści okazał. — Atcy-Biskup Taragoński we 
zwany do Rady Stanu, zabiera się iuż, 
iak zapewniaią, w drogę do Stolicy. A 
tak Reiencya Urgielska odbiera tera: 
szlachetną nagrodę, należna ióy poświę- 
cenin się, gorliwości i nieamordowanym 
usiłowanom około przywrócenia świę- 
tych praw Religii i tronu. 

— Rozchodzi się pogłoska iż Baron Ero 
les ma bydź Wice-Królem Peru mi:;no 
wany. 

z LIZBONY a0, Czerwca. 

— Dekretem Króleskim , Jenerałowie Bry- 
gady Britot Cabreira, Castro e Sepulveda, 
Freire d” Andrade Pego , 'Texiera de Barros, 
Oliveira - Pimentel, Joachim Carrety, nie- 
mniey Pulkownicy Antonio Gil i Józef Mil- 
lo e Abreo, wraz z Kapitanem Józefem de 
Moraes , iako obięci wyiątkami dekretu z 
dnia 5. Czerwca, uznanemi zostali za wy- 
łączonych ze służby króleskićy. 

— Podług dekretu wyszłega dnia 5. 2 
Bemposta, J. K. Mość zaiął się losem tych, 
którży mimowolnie wciągnięci byli w stron- 
nictwa polityczne niszczące kray od roku 
1807 1 z tego powodu ponawia dekret 
amnestyi wydany w Rio-Janeiro dnia 23. 
lutegó 1821 roku. Każdy więc wyszły z 
kraiu Portugalczyk może do niego powró- 
cić, ieżeli szczególny wyrok nie zabrania mu! 


tego. Ci, którzy na osobisty areszt są ska 


zani, moga się przeciwko tema udać dro- | 
ga Appeliacyi, gdzie do usprawiedliwienia 
się będą przypuszczeni. 


z LONDYNU 2 Lipca. 
Rząd Niderlandzki: zamyśla, iak . to ' 


„nia miast w razie potrzeby , 


ża przykładem Anglii w zmnieyszeniił 
SUR 
czynt przytóm uwagę, iż Europeyskiė 
mocarstwa powinny się zaymować ra- 
czćy przygotowaniem i uiszczeniem wiel: 
kich planów finansowych dla przynie- 


procentów od długów kraiowych 


sienia ulgi swoim poddanym, aniżeli 
zatrudnianiem się niszczącemi woyna- 
mi. 

/— Listy ż przylądka Dobrćy Nadziei 
z dnia 14 Kwietnia donosza, iż oddział 
Boszysmanów napadł na wielkorządcę 
portugalskićy osady Delagoa wraz z or- 
szakiem złożonym z 5o ludzi, i wszyst- 
kich wyciął Zdarzenie to może zrzą- 
dzić upadek całćy osady. 

— Pewien Fizyk Londyński czyni na- 
der ważue doeświadczelia w zastósowa= 
W trzech 
czterech godzinach rożwiia zarody 


uiu elektryczności do roślin. 
lub 
nasion w jarzynach i kwiatach tak pred- 
ko, że otrzymuie zielone dodygi ha cal 
długie. 
Kapitan Elwell; wypłynawszy d. 29 
Lutego ż Valparaiso, przybył do Salem, 


zkąd donosi, iż główny rzadca, Jene- 


nerał Freyre cołnął całe swoie siły la- 
dowe i morskie do Talcuhanna, lud zaś 
tamteyszy zostaje w niespokoyności z 
powodu spodziewanćy wyprawy z Hisz- 
panii. Rozgłoszono wieści z Lima pod 
d. 20 Stycznia iż wniyście woysk Króć 
leskich do tego miasta lada dzień Ak 
stąpi, iże kupcy przenieśli się po wię- 
kszćy części do Callao; że pomiędzy 
woyskiem Peruwiańskićm i Kolumbiy- 
skićm niezgoda pannie; że się lękaią 
aby Boliwar ze swoim woyskiem do 
oyczyzny nie powrócił, a woysko Perii- 
wiańskie, nie zawarło rozeymu z Hisz- 
pańskićm. : 

-— Uniwersytet w Korfu iuż iest osta- 
tecznię urządzony, a liczba uczniów wy= 
nosi iuż t50. — Za kilka miesięcy roz- 
poczną się w tym uniwersytecie lekcye 
nauk wszelkiego ródzaiu ma wzór do- 
brize urządzonych europeyskich uniwer- 
sytetów. Nauki będą iedynie dawane 
w ięzyku nowo greckim. 

— Wdowa sławnego wędrownika P. 
Bowditch po wielu niebezpieczeństwach 
i cierpieniach powróciła z brzegów Gwi- 
uei, i przywiozła z sobą interessniące 
materyały do dzieła pierwszćy niewie- 
ścićy podróży w Afryce. 

— Przypłynął tu okręt Florida z zwło- 
kami Lorda Byrona. 

— Z Kolumbii przybyła fregata, wio; 
ząc pisma urzędowe żawieraiąc® raport 
Kommissarzy angielskich o rzeczy wisty m 
stame rzeczypospolitćy. Przez tenże o- 
kręt odebraliśmy wiadoimości z Mexyku 
do dnia 16 Kwietnia. Tampico wraz ź 
20 innymi osobami uwięziony został; 
Kongress iednomyślnie ogłosił Iturbidego i 
za wyiętego z pod opieki prawa. 

— Czytamy w liście 2 Port - aut - Prince 
z dnia 1: Maia, Że w Rzeczypospolitćy Mai- 
tiyskiey tak dalece obawiaią się napaści Fran« 
cuzów , iż wszystkie osady twierdz wewnę- ` 
trznych powiększono: broń i potrzeby wo- 
ienne, tudzież materyal palny do zburze- 
przygotowa- 
no. Prezydent Boyer wydał odezwę, za- 
kazuiąc wszelkim władzom tak cywilnymi 
iako i woyskowym, korrespondować pod 
iakimkolwiek pozorem z Rzadami w woy- 
nie z Rzeczapospolita będącemi, lub z ich 


niektóre pisma nasze donoszą,” póyŚdź | Ajentami iakiego bądź nazwiska: Prawa 


akowe mocą Konstytucyi służy wyłącznie 
samemu Prezydentowi! Haity. Ktokolwiek 
w przypadku woyny rozkaz ninieyszy prze- 


| 
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Aństwa. Wzdychaliśmy bardzo długo do 
powrotu takich nauczycieli i dotąd ieszcze 
wzdychamy. O takich to was prosiemy; a 


stąpi, uważany za zdraycę oyczyzny, i ia- dobrzy Oycowie wystawią sobie domki na 


ko taki karany będzie. 
z FLORENCYI 24 Czerwca. 

Dnia 18 wyszedł tu edykt Xięcia Wiel- 
kiego Teopolda 1I, w którym oświad- 
cza iż obeymuie rząd nad wielkićm 
Xięztwem, i potwierdza wszystkie do- 
tychczasowe ustawy, rozporządzenia, 
winisterstwa, władze cywilne i woysko- 
"we i t d. 

z NOWEGO YORKU 20 Maia. 

Senat ratyfikował pod pewnemi wå- 
runkami zawarte z Angliią przymierze, 
tyczące się zniesienia handlu niewolni- 
kami. 

— Prezydent uznał Józefa Sylwestra 
Rebello sprawuiącym interessa Cesarza 
Brazylskiego. 

— W Walparaiso odebrano wiadomo- 
ści z Lima do 21 Stycznia dochodzące. 
Według nich woysko króleskie nie zaię- 
ło ieszcze stolicy, lecz może to usku 
tecznić ieźli za dogodne uzna. Mniema- 
ią Że Boliwar wraca du oyczyziy. z po- 
wodu nieporozumień wynikłych między 
Kolumbiyskiemi i Peruwiańskiemi woy- 
skami, 

— Z wysokości Haity spostrzeźono li- 
czną flottę, domyślaią się iż musi bydź 
francuzka lub hiszpanska. 

—pPan Clay w mowie swoićy względem 
taryfy użył następuiącego nader trafne- 
go obrazu. Różnica między narodem 
u którego sztuki i rękodzieła kwitną a 
tym gdzie są w zaniedbaniu , może bydź 
przyrównana do różnicy szybkości bie- 
gu łyżwy i statku parnego, gdy wspól: 
nie bystrym nurtem Missisipi pod wodę 
płynąć usiłuią. Z iakimże oporem peł- 
za się łyżwa paprzód; drżąc trzyma się 
bezustannie pokrzywionego brzegu; iak 
Judzie w ciągnieniu ostatnie prawie wy- 
cieńczaią siły; iak dzielnie imaią się wio- 
set uderzaiąc nimi wodę iednostaynie , 
niekiedy chwytaią się zwieszonych ga- 
łęzi drzew, które brzeg strumienia ocie- 
niaią, a przecież ledwie dostrzedz mo» 
Żna ich postępu, sam nędzay ładunek 
ledwie godzien przewozu. Przeciwnie 
z iakąż lekkością parny statek pieniącą 
się porze wodę, miia tyżwę, dumny skar- 
bami wszystkich części Świata które na 
sobie dzwiga, a grono wesołych i ros- 
kosznych wędrowników bezpiecznie na 
pokładzie iego spoczywa— statek tym- 
czasem lub środek rzeki przerzyna, lub 
się lekko po zakrętach wybrzeżami siiu- 
ie. Przyrodzenie samo zdumione zdaie 
się na ten cud sztuki spoglądać, roz- 
ważaiąc w milczeniu i uległości tryumf 
nieśmiertelnego geniuszu Fultona w wła - 
snym swym zakresie. 

— Pokolenie Jndyan zamieszkałe na brze- 
gach ieziora Mischigan podało niedawno 
proźbę do Prezydenta Zjednoczonych Sta- 
nów północnóy Ameryki w którćy prosi o 
xiędzą, któryby taką naukę dawał iaka 
jeszcze przez missyą Ś, Ignacego w Michi- 
limakinak Indyanom była opowiadana, Po- 
daiące prożbę pokolenie nazywa się Ottawas 
i ma swoję siedzibę przy końcu wschodnie- 
go brzegu ieziora Miscligan. Napisano w 
prożbie ; Przez długi lat przeciąg mieszka- 
li dobrzy -oycowie pomiędzy nami, upra- 
wiali rołe w polach: naszych i uczyli zara- 
zem oyców naszych rolnictwa i chrześci- 


tćmże samém mieyscu na którćm oyciec 
Dugannay aż do roku 1766 mieszkał, to 
iest, przy krzywćm drzewie, (Zapewne pu- 
ste i rozległe pole na którćm krzywe drze- 
wo służy za znak kierunku.) Indyanie za- 
adressowali tę proźbę do P. Richard, fran- 
cuzkiego xiędza, który teraz iest deputo- 
wanym na kongressie, dla przedstawienia 
iy treści Prezydentowi w ich imieniu. O- 
ryginał tćy proźby iest godny uwagi, al- 
bowiem nazwiska podpisanych są podług 
zwyczaiu narodowego nazwiskami zwie- 
rząt, ptaków albo ryb, a postacie tych 
zwierząt, w grubych rysach na papierze 
wydane, zastępuią mieysce ich własuorę- 
cznych. podpisów, 

— W Stanach Zjednoczonych nie ma wię- 
céy iak 6ooo Xięży wyświęconych podług 
przepisów. Liczą iż cała ludność Indyy 
Zachodnich wraz z wyspami, wynosi 1,600,000 
czarnych i kolorowych, a 450,000 białych 
mieszkańców, 


WIADOMOSCI LITE- 
RACKIE. 


Histoire Romaine. Par A. E. Zinserling, 
Conseiller et Professeur àl Univer- 
sité de Varsovie. Tome ler.— Histo- 
rya Rzymska. Przez A. E, de Zinser- 
lng, Radcę i Professora Uniwersyte- 
tu Warszawskiego. Tom I. w War- 
szawie , kosztem Autora. r. 1824. Ge- 
na Zł. Pol. 18.— Dostać można te- 
go dzieła u Autora przy Ulicy Moko- 
towskićy Nro 1662, — i u Gluksber 
ga księgarza Uniwersytetu. | 
Na pochwałę historyi czytamy owo pię- 

kne i powszechnie znane świadectwo Mo- 

woy i Filozofa rzymskiego , Cycerona , któ- 
ry ia nazwal: — świadkiem czasu, prawdy 

światłem, życiem pamięci , mistrzynią życia , 

starożytności posłem, — Późnieysi Pisarze 

tysiackrotnie myśl tę powtarzali, rozszerza- 

li i barwili. Każdy Przyiaciel ludzkości 

życzyłby sobie z całego serca podpisać tak 

powabne obietnice: ależ niestety! nieieden, 

po bliższóy nad biegiem świata rozwadze , 

westchaąć musi, gdy smętny obraz tylu no- 

woczesnych zdarzeń zniewala go częsio, 
ażeby te uroczne słowa Cycerona niepoczy- 
tywał teraz za nie więcóy, iak tylko za 
bezpłodny idealny pomysł. 

W. samćy rzeczy mieliśmy iuż tylokrotnie 

i mamy sposobność dostrzegać, co się sta- 

ło z godnością i prawdziwością historyi , co 

z dobroczynnym ićy nauk wpływem na mo- 

ralne kształcenie człowieka. Możnaby po- 

wiedzieć, że duch kłamstwa i zwodniczćy 
przewrotności ,— duch, w iakim działali 
niecni Sprawcy tylu okropnych nieszczęść 
ludzkości, — rzucił się z całćm sił swoich 
natężeniem na tę nader ważną naukową 
dziedzinę, aby swym tchem ziadliwym za- 
trul wszelkie na nićy zbierane owoce. Na- 
czytaliśmy się i czytać musim codziennie 
w pismach rewolucyynego stronnictwa, iakie 
oni materyały przesyłają potomności dla 
przyszłych  Dzieiopisów obecnćy  maszćy 
epoki; iakie wnioski i iakie nauki wy- 
dobywaią z bistoryi. Znany iest Czci- 
cielom nanki ów ogrom dzieł, Pamiętni- 
ków, pism i pisęmek historycznych, które 
mniemany duch czasu od lat kilkudziesiąt 
nieprzestaie rozmnażać dla popierania spra- 
wy radykalnego liberalizmu, Nie znaydu- 
jemy iuż w nich wcale owćy, iż tak rzeknę, 
niewinności pierwotnych starożytnych Dzie- 
'iopisów. Wszędzie niemal Historyk zdaie 


się odbywać przed Czytelnikiem iakoby [9 
pis z swoich tylko własnych maxym ; ropy, 
mowań i umiejętności. Każde prawie pi 
semko historyczne iest raczćy rosprawę po” 
święconą obronie indiwidualnych Awori 
zasad ; — albo złośliwa satyra poprzednich 
wieków ;— lub kłamliwą apologiję mole” 
manćy filozoficznćy epoki, która całą prze” 
szłość tak zapamiętale niszczyc i zagładzie 
usiłuia, Do każdego takowego Thema mu” 
szą teraz historyczne zdarzenia być na% 
ciąganemi, fałszowanemi, omiianemi 
w zwodniczćm świetle wystawianemi. 
teres Religii, moralności i społecznego Mo- 
narchicznego porzadku, iest tam naycię” 
ścićy przedmiotem szyderstw, badź bezczel 
nych potwarzy, bądź złośliwych domysłów 
badź przewrotnych rozumowań.  Jaśnicią 
wprawdzie pomiędzy  Historykami czasów 
naszych niektóre wielkie imiona ; — wwie” 
kopomnych ich dziełach Zwolennicy p” 
wego oświecenia znaydują zawsze otwarie 
źródło korzystnóy Nauki ; — ale natomiast 
tysiące płochomyślnych Czytelników (skła” 
daiacych właściwie gmin czytelniczy ) pil- 
nuią innych wcale źródeł i tam poią się 
fałszami , nierozsadkiem j przewrotnością: 
Można to codzień postrzegać, iaki oni kurš 
historyczny odbywaią z pomocą owych pi 
sem stronnictwa radykalnego, z pomocą 
kłamliwych życiopism i pamiętników, 2 P9% 
mocą historycznych romansów i słowników 
oraz dremmatycznych płodów. Znamy, ia 
oni chciwie z księgarskich skarbów tego 
stronnictwa czerpaia dodatkowe dla swych 
wiadomości historycznych kommentart s 
których zdradliwa łatwość i zwodniczy p% 
łysk zgubnym staie się powabem , dla nie* 
doyrzałych umysłów co nieumieią ocenić 


Jn= 


przewrotnćy Sofistyki ,— równie iak dla le* 


niwych co starannie unikaią wszelkiego ba* 
dania. r 
Z drugićy strony przerażaiący szereg WY“ 
padków nowoczesney epoki ukazuje bez“ 
stronnemu Widzowi, iak daleko zawodne” 
mi stały się nadzieie opierane na nauce 
historyi. Przekonano się tam, ĉe ani Lu- 
dy ani Indiwidua nieumiały korzystać % 
przestrog doświadczenia w historyi obiętych 
właśnie iak gdyby straconćm iuż nazawsżć 
zostało to wszystko, co w nićy poważna 
przeszłość złożyła dla ustalenia prawości ł 
rozsądku Potomnych, ' 
Utyskiwania te nie są bynaymniéy prze” 
sadzonemi. Skutki SUN SAT tu już na* 
der dobitnie, a każdemu ż myślących Do” 
sirzegaczów przytomnym jest mnićy wię” 
cćy obraz tegoczesnego ruchu umysłów? 
które w tym zamęcie nauki dziejów umiś* 
ły po większćy części znaleźć iuż to wszy” 
stko co dogadza namiętnym Żądzom izni 
komym interessom , — lecz szukaią dopier9 
tego, coby zdołało zwrócić ludy na drog? 
wyższego światła i prawości we względzie 
Religii, Cnoty i towarzyskiego porządku. 
Dla tego to nader pożądanym iest WY” 
padkiem , ile razy który z gruntownie Ucz9” 
nych i dobrćy sprawie przychylnych Mężów 
bierze pióro w rękę dla prostowania W3% 
żnieyszych na dziedzinie historyi błędów + 
a to: — bądź co do stanowczych faktów * 
prawdziwego ich, charakteru, — bądź co 
bogobayno - moralnych i towarzyskich 247 
sad, — bądź co do właściwego ducha, te 
lab owéy epoki upłynionych czasów, — 
bądź co do właściwych skazówek, które ć07 
brze myślącemu Uczniowi i badaczowi dzie” 
iów bhespiecznie przewodniczyć mogą 
odniesienia dobroczynnćy z mozolnych 
łowań korzyści. 7 ik 
W takićm właśnie dążeniu preedsiar ai 
użyteczną pracę JP. de Zinserling, Rdn? 
Professor Uniwersytetu Warszawskiego, !* y 
część pierwszą Świeżo ogłosił drukiem . 
francuzkim języku pod tytułem: His 
Romaine. g h 
Powody i zamiary, oraz właściwy seri 
téy pracy, wyłuszczonemi są nader ta uj 
w krótkiey Przedmowie Autora którą lu | 
dosłownóm tłómaczeniu udzielamy Czy 
nikom naszym. , , 
( Dokończenie w Dodatku. ) 
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Histoire Romaine. Par A. E. de Zinserling, 
> Conseiller et Professeur à l’ Univer- 
Sitéde Varsovie. Tome Ier. 


(Dokończenie.) 


Przemowa, 

«W rzędzie pomysłów , które na ducha 
nowoczesnych narodów silny wpływ miały 
« nie mało przyłożyły się do przygotowa- 
nia zdarzeń dni naszych, policzyć należy 
Pomysły o Grekach i Rzymianach. Nie 
Pierwszy byłby to przykład przewagi błę- 
dów, gdyby zgłębiaiąc te pomysły, potra- 
SPRO wykazac, iż są w naywiększćy czę- 
ści mylnemi, i Że tem naszych nauk od- 


dział, w którym zdawało się ĉe nam iuż 
tra © drobnieysze odkrycia chodzi- 
b 


> , całkowitego potrzebuie przetworze- 
ja, « 
. Osiągaiąc takowy rezultat, nie należy 
obwiniać w téy mierze bohaterów  Filolo- 
g&u wieków przeszłych, Nie bez tego, iż- 
y ci Uczeni, nie mieli się pomylić w 
wielu ważnych szczegółach historyi staro- 
zytnćy i Starożytności; lecz oni pisali dla 
Uczonych i niezamierzali nadawać prakty- 
«żnego kierunku naukom, które z przyro- 
dzenia swego w zakresie uczonćy umieię- 
śności zamknięte być powinny, Moc i roz- 
ciągłość mylnych wyobrażeń o Grekach i 
Łymianach , przypisać wypada mierności, 
filozofizmowi , bezbożności i duchowi de- 
. Mokratycznemu owego tłumu historyków , 
polityków i pisarzy, którzy, nie zdolni cho- 
dzić w zapasy o pierwszeństwo z /Manucy- 
uszami i Gronowiuszami, usiłowali iedynie 
przekształcać historya dla obłąkania rozumu 
ludów. Oni-to w rewolucyynych czasach 
Tzeczypospolitych starożytnych  czerpaiąc 
Łasady i przykłady na poparcie falszywych 
Swoich teoryy, uwielbiali bezustannie de- 
Mokrątyczne kształty Rządu, nie zastana- 
wiaiąc się nad ścisłym ich związkiem z Re- 
ligiią , potęga obyczajów, domowćm spo- 
czeństwem , władzą rodzicielską, uszano 
waniem dla sędziwości, przywiązaniem do 
starodawnych zasad i siłą Arystokracyi. Oni- 
to powtarzali ustawicznie owe wielkie wy- 
taty; wolności, ludowładztiwa ( Souveraineté 
du peuple), nienawiści ku Monarchom i Ty- 
ranom , nie domyślaiąc się nawet tego, iż 
owe wyrazy: Lud, Tyran, Wolność, Mo- 
narcha, ściągaiąc się do Instytucyy w brew 
Naszym przeciwnych , mogły były mieć zna- 
czenie wcale różne od tego, iakie w no- 
Wożytnych ięzykach do wyrazów tych przy- 
Więzuiemy. Onisto, gwoli razwyczaieniu 
umysłów do strząśnienmia z siebie zbawien- 
nego jarzma tradycyi i zasad, pogrążyli 
śię w przesadzonym Sceptycyzinie , gdy tym- 
Czasem, niebiegli w kunszcie światłćy kry- 
tyki, nie byli nawet w stanie czynów obia- 
ŚNIĆ, Oni-to nie upatrywali w Religii staro- 
Żytnych "lndów nic innego, tylko sprę- 
ŻYn€ polityki, i dla tego iedynie uważali 
ts Religija godną być tolerancyi, że im 
Się zdawała otoczoną duchem indifferenty- 
sang Oni-to występnieysi przez swoie mil- 
ków niżeli przez swe mowy, z uniesie- 
BA a. rozprawiali przed młodzieżą 
skick r uwiedzenia, o cnotach pogań- 
AA. lozoficznych i republikanckich , nie 
ląc ióy poznać wyższości cnót chrześci- 


eoi i uczuć chrześciiaúskiego rycer- 
pełniali entimens Chevalertsques). Oni-to na- 


2 pozy szkoły i Uniwersytety odgło- 
go w a siwy mikczemnego zabóycy , które- 
| Ystawiali Bohaterem za to, Że na ży- 


sem P 


Oni-to usiło- 
wali wmawiać w osoby niższego stanu, iż 
w rzeczachpospolitych starożytności, nis- 
kie urodzenie nie stanowiło bynaymnićy 
zawady w osiągnieniu wysokich urzędów , 
i łatwo przeświadcęzali mierność , Że jeni- 
usz i mądrość , były u starożytnych owo- 
cem demokratycznych kształtów rządu i wol- 
ności pisania, która nigdy nie istniała. 
Onito poważali się czynić chytre porówny- 
wania między Chrystusem i mężem Xan- 
typpy: Om-to nakoniec znaydowali w sta- 
rożytności to wszystko, co zdolnćm było 


cie Króla rękę swą podniósł. 


pochlebiać namiętnościom , podobać się płyt+ 
ko - myślącym i wspierać zamiar 
Europie nowćy postaci (a). « 

« Wykazuiąc za pomocą badań history 
cznych cały ogrom tych błędów , nie po- 
winuiśmy sobie pochlebiać Że i same blę- 
dy zniszczymy. Przybierały one tylokrotne 
kształty, i są tak lubemi osobom poiedyn= 
czym i całym narodom dla których stały 
się źródłem nieszczęścia , utrzybnanie tych 
błędów zgadza się tak dalece z widokami 
politycznemi niektórych przewodników li- 


nadania 


teratury, że nadzieia ich wykorzenienia zda- 
iesię być uroieniem (5), Piękną iednak 
jest rzeczą rzucić się w przepaść wieków 
w celu szukania zaradczych środków dla 
duszy. Chluba iest wzywać cienie znako- 
mitych mężów i wypytywać się ich o cza- 
sach i o mądrości, które iuż nie istną. « 

« Przedsiębiorę pisać historya Rzymu, Šo- 
fiści , którzy upatrywali w tćy historyi pod- 
porę swych politycznych teoryy; — Histo- 
rycy, którzy przepisywali tylko staroży- 
tnych ; — Uczeni , . którzy mogli uznawać 
że historya ta pozostaie ieszcze do napisa- 
nia, i którzy wystawili niebardzo szczęśli- 
we w tym celu proby; — ludzie nakoniec 
światówi, co wykrzykuią z pogardą : któż 
nas oswobodzi od Greków i Rzymian ?— 
wszyscy ci, mówię, przyganiać podobno 
będą przedsięwzięciu, którego skutek mógł- 
by ieh zarumiemić. Zwracając sam uwa- 
gę Znawców na trudności z któremi w ba- 
daniach tego rodzaiu walczyć przychodzi, 
nie mam w tém bynaymnićy zamiaru nad- 
sługiwać, bądź dumie niezręcznie ukrywa- 
nóy , bądź skromności obłudnćy. Okoliczno- 
ści przeważne zniewalaią nas częstokroć do 
wyrzeczeńia się dokładności, do iasićy mo~ 


«(a) Komuż nie są znaiome błędy polityczne 
Monteskiego! Gorliwy Wielbiciel geniuszu tego 
Autora cierpię zapewno niemało, gdy muszę 
go także klaśdź w rzędzie Pisarzy , którzy roz- 
szerzyli fałszywe i niebespieczne wyobrażenia o 
starożytnych. Lecz przeczytanie pierwszego tego 
Tomu badań moich nad historyą rzymską prze- 
konać może Czytelników, że temu sluwnemu 
pisarzowi który wszystko widzial w, różnicach 
klimatu, gdy tymczasem Mallebranche wszyst: 
ko widział w Bogu , zbywało na dostatecznćm 
poznaniu starożytności, i że nie dosyć był ini- 
cyowanym w taiemnicach dobrćy laciny iżby 
mógl być przyiętym w liczbie przyzwoitych Sę 
dziów.» 

»(b) Można o tém sądzić z tego wszystkiego 
co dzisiay dzieie się we Francji. Zaledwie nie- 
którzy rozsądnieysi ludzie zaczęli dawać oświe- 
ceniu publicznemu kierunek chrześciański i mo- 
narchiczny, zaraz Sekta, roziuszona widokiem 
wydzieranego sobie łupu, używa wszystkich środ- 
ków na zdaremnienie dobroczynnych chęci Kró. 
la, którego mądrość ściąga podziwienie Euro- 
py: Sami tylko nieprzyiaciele istnących Insty- 
tucyy wzbraniać się mogą od uznania tak pro- 
stóy zasady, że Instrukcya publiczna musi 20- 
stawać w harmonii z temiż Instytucyami.» 


Do Numeru 57. MONITORA WARSZA WSKIEGO z dnia 17 Lipca 1824. 


glibyśmy sobie pochlebiać że doydziemy. 
Osobliwie zaś co do stylu dzieła tego wi= 
nienem prosić Czytelników o pobłałanie. 
Pisałem w ięzyku , który pragnąłbym tyle 
posiadać ile mam w nim upodobania; ale 
przedmioty tak powszechnego interessu po- 
winny były być wyłożone w ięzyku po- 
wszechnie używanym i ten iedynie wzgląd 
służye mi może za wymówkę że pisałem 
po francuzku, nie mogae radzić się które= 
go z literatów francuzkich. « 

« Jakże byłbym szczęśliwy, gdyby świa= 
tli sędziowie porównywaiąc ninieysze dzieło 
z: wszystkićm tém co dotąd w obecnym 
przedmiocie pisano, przyznać raczyli, iĉ 
mi się powiodło położyć zasady dzie- 
iów Rzymu. Jakże byłbym szczęśliwy, 
gdybym tych nawet zniewolić potrafił do 
podobnego wyznania, naprzeciw których 
zdaniom walczyłem. Jeżeli badania. te z 
natury swoićy prowadziły mnie częstokroć 
do roztrząsań polemicznych.; ieżeli czasem 
dotknąłem nadużyć literackich, które 
może są tylko skutkiem źle zrozumianćy 
gorliwości , tedy winienem oraz oświadczyć, 
iż rozstrąszania te nigdy nie miały ha ce» 
lu ubliżania szacunkowi, jakim przeymo- 
wać powinny talenta niektórych pisarzy co 
o tych samych przedmiotach rozprawiali , 
i Że zboczenia niektórych osób nigdy mnie 
wstrzymywać nie będą od uwielbiania u+ 
siłowań mężów charakteru szlachetnego i 
czystego, odznaczaiących się gorliwością o 
rozszerzanie światła i o dobro ludzkości, a 


Autor w wydanym  Iszym Tomie prze- 
biegł dwa Periody Dziejów Rzymskich : — 
pierwszy pod tytułem: Rzym pod Krółami 5 
rozciąga się od założenia Rzymu až do wy- 
gnania Tarkwiniusza; drugi obeymuie dzie» 
ie Rzeczypospolitóy Rzymskidy aż do Insty» 
tucyi Trydunów ludu. 

Ponieważ Uczony Autor nieumieścił w 
dziele spisu roztrząsanych materyy , rozu* 
miemy więc, że nie będzie dla Czytel- 
ników bezużytecznóm, gdy im doniesiemy 
po krótce, iakie On zdarzenia i towarzy= 
szące im uwagi w uczonym przedstawia 
rozbiorze. Otoż ich wykaz: 

Religiyny duch starego Rzymu , stronnica 
1—5. 

Czemu dotąd badania dzieiów Rzymskich 
i starożytności nie były rozwiianemi z tego 
ducha, 5 — 10. 

Powszechne zasady do krytyki dzieiów 
ludow starożytnych a w szczególności Rzy 
mu, — 10 — 22. 

Nowoczesnych błędy w tćy mierze, a 
w szczególności co do Poezyi ludu, owego 
to źródła naydawnieyszych dzieiów rzym- 
skich; zmieszanie symbolicznych Ideów i 
historycznych faktów w iednćmże nazwisku, 
wyiaśnione z Kapłańskiego obyczaju , — 23, 
— 3ı. | 

Z tego zmięszania wyiaśniaią: się mitolo= 
giyne powieści o Romulusie i Remie. A= 
stronomiczna ich część, 31 — 46. Histo- 
ryczna 46 — 64. Błędy nowoczesnych w 
tóy mierze , 64. — 68. 

Odpowiedź na zarzut, że Romulus i Re= 
mus znayduią się na spisie Królów Albań= 
skich, również 1na zarzut, iakoby wieść o 
założeniu Rzymu przez osadę Albańską, wy< 
naleziona dopiero i rozniesiona była przez 
Dioklesa z Peparethu, 68 — 74. 

Ocenienie mniemania, Że Rzym nie Al- 
bańską ale Ktrusków iest osadą z Caere ; 
14 — 82. 


Refutacya zwyczaynych mniemań o Pa- 
trycyuszach, 82 — gt. 


Patrycjusze tylko. wykonywali paywyższą | 


władzę na zgromadzeniach zwanych Comi- 
tia curiata ; — Omi tylko składali to co na- 
zywano ludem ,* Populus; — Oni tylko by- 
li Kwiritami, a cì znaczyli Kapłanów Kwi- 
ryna Kapłana słońca ; — refutacya mnie- 
mania, iakoby Plebeiusze mieli być Kwi- 
rytami, gi. — 113. 

Połączenie Rzymu z Sabinami, 113 — 
118. 

Astronomiczne i historyczne znaczenie 
bezkrólewia po Romulusie , 118 — 721. 

Rzut oka na historyą zaludnienia Latium , 
121 — 133. i 

Wpływ Religiynych zasad na polityczne 
i konieczność blizszego pod tym względem 
wybadywania początków Familiy, 134 — 
139. 

Duch Religii Numy, Wielkiego - Kapłana , 
140 — 149. 

Prawdziwa przyczyna Anachronizmu w 
poiednoczeniu Numy i Pitagora, 149— 155. 

Rozwiązanie konnćy gwardyi , która na- 
zywano Celeres i szczegołowe wiadomości o 
panowaniu Numy, 155 — 164. 

Obrona genealogii Tullusa Hostilliusza ; 
duch religii i rządu jego; zwycięstwo nad 
Albą , 164 — 195. 

Duch religii i rządu Ankusa ; czyli on górę 
Aventinu zaiął w obręb który nazywano 
Pomaerium , 175 — 189. 

Refutacya zarzutów na przeciw historyi 
Tarkwiniusza starego; duch religii i rządu 
iego; pomnożenie liczby Westalek, oraz 
liczby rodzinnych oddziałów ludu ( Tribus) 
i Centuryi rycerskich y 190 — 199. : 

Refutacya zdań o przydanych przez 'lar- 
kwiniusza Senatorach, których zwano Pa- 
tres Minorum Gentium. Właściwe wyiaśnienie 
tych wyrazów ;— mylność mniemania tych 
co Senat biorą za Collegium lieprezentan- 
tów ludu, 200 — 206. 

Wyjaśnienie powieści o Tanakwili, Żonie 
"l arkwiniusza starego; śmierć iego, 206 — 
218. 

Refutacya nowoczesnych mniemań o u- 
rodzeniu Serwiusza Tulliusza; prawdziwy 
klucz do nich znayduie się w historyi pa- 
nowania iego ; walka pomiędzy Patrycyusza- 
mi i Plebeiuszami iuż pod nim zaczyna 
się, 218 — 223. 

Prawdziwa natura naystarszego prawa jus 
quiritium ; owczesny stan polityczny Plebe- 
iuszów ; właściwe dla historyka zagadnienie 
przy opowiadaniu walki między Patryciusza- 
mi i Plebejuszami; rozmaite systemata , któ- 
rych mógł Serwiusz trzymać się wzgłędem 
obudwóch stronnictw , 223 — 237. 

Początek prawa obywatelstwa Plebeiuszów 
w przypuszczeniu ich do zgromadzeń setni- 
czych (comitia centuriata ,„ Duch tych zgro- 
madzeń i związek rozkładu podług setnictw, 
i podług rodzinnych oddziałów ; skutki obli- 
czania obywateli ; różność zdań o charakte- 
rze Serwiusza;— prawdziwy klucz do po- 
dań tyczących się urodzenia iego ;— pro- 
iekt ustanowienia Rzeczypospolitey, 237 — 
259. 

Wstępne myśli do historyi Tarkwiniusza 
Pysznego ;— rozmaity (pod religiynym i 
politycznym względem) duch Królów rzym- 
skich ; — historya upadku Tarkwiniusza ; — 
śmierć Lukrecyi , 260 — 268. 

Charakter Dzieiopisa, Dionizyusza Hali- 
karnaskiego , 269. — 274. 

Astronomiczne wyjaśnienie rocznicy, zwa- 
nóy Regifugium , 274 — 275. 

Duch Rządu po wygnaniu Tarkwiniu- 
sza ;— właściwe znaczenie wyrazu Magi- 
stratus; — znaczenie Konsulatu : — dozu- 
pełnienie Senatu ; — właściwe wyiaśnienie 
wyrazu Patres Conscripti;— Ustawy popu- 


— ~me 
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larne Waleryusza Publikoli; — konfiskata 
maiątku Tarkwiniusza , 276 — 299. 
Historya pierwszych Konsulów ;— cha- 
rakter Brutusa 


się wzbudzić w duszy pięknéy swoićy 
przyiaciołki uczucia porządku i pokoiu, 
któreby ićy. milszemi uczyniły od iéy 
lasów ićy nowe pomieszkanie , i nową 
rodzinę milszą od ićy niepodległości. 
Milinda nie może porąć szczęścia któ= 
rego nie znała i powraca sama do la- 
sów; lecz nie znayduie tam iuż téy we- 
wnętrznćy radości którą miała za sku- 
tek wolności a która oznaczała tylko-ićy 
niewinność. Miłość ią ściga i miesza, 
Zaledwie opuściła Tudowida , iuż zgry' 
zota i żal przemawiaią do nićy wymo- 
wnićy niżeli nauki rodziców ićy męża. 
Znayduie go wtenczas gdy on szuka- 
iąc, Milindy opłakiwał ićy stratę; na 
ten raz połączeni wzaiemną wolą iako 
i miłością wzaiemną , wracaią razem na 
fono godnćy swoićy rodziny. Opowia- 
danie iest' proste i rozczulaiące; często 
ożywione myślami dowcipnemi tudzież 
uwagami trafnemi i mifemi. Mamy na- 


i Waleryusza ; — epoka 
związku między Rzymem 1 Kartaginą ; — 
woyna z Porsenna ; — pochwały iakie od- 
bierał czyn' $cewoli, 299 — 308. 

Walka pomiędzy Patrycyuszami i Plebe- 
iuszami; — prawdziwa przyczyna skarg Ple- 
beiuszów; — Ustanowienie Jyktatury ; — 
znaczenie tey Magistratury; — Ustanowie- 
nie Trybunów ludu, i właściwe tćy władzy 
znaczenie; — Ustanowienie Ediłów ludu, 
308 — 319. 

Wskazawszy zamiary i głównieysze pun- 
kta badań uczonego Autora, nie mamy tu 
potrzeby rozszerzać się nad powodami za- 
chęcaiącemi do czytania dzieła , którego de- 
dikacyą NAYIA. CESARZ i KROL nay- 
łaskawićy przyjąć raczył. — Dzieło to iest 
owocem głębokićy Nauki i wytrwałćy pracy. 
Autor nie miał wcale na widoku dogodzić 
próźnćy albo raczćy gminnćy ciekawości, 
która historyczne badania a równym iak 


łały pomiędzy niemi zatrzymać. ` 


|że zastąpić. 


Gazety przebiegać zwykła pospiechem; lecz 
chciał zrobić dzieło trwałszego użytku, ie- 


żeli z szczerąąrozwagą czytane będzie. U- 


mieiętna i gruntowna praca w tém dziele 


odpowiada wysokićy ważności przedmiotu, 
i możemy zapewnić , Że každy badacz dzie- 


iów i filologii, każdy przyiaciel grantowney 


Nauki, każdy Uczeń i Nauczyciel, każdy 
zwolennik prawych porządku towarzyskiego 
zasad, znaydzie tu użyteczny plon dla sie- 
bie, ieżeli (w nieuprzedzonym dzienuemi 
mniemaniami duchu) to dzieło przeczyta i 
roztrząśnie 
bezstronną. — Czyli w nićm każde szcze- 
gółowe twierdzenie Filologa i Historyka o- 
piera się na niezaprzeczonych dowodach ? 
ocenienie tego zostawiamy prawdziwym 
Znawcom , przekonani, że na takićm wła- 
śnie szczegółowem sprawdzaniu polega rze- 
czywista korzyść czytaiącego ; tu żaś chcie- 
liśmy tylko zwrócić uwagę światłćy Publi- 
czności na ducha i ważność dziela, przy- 
łożyć się do powiększenia liczby Czytelni- 
ków iego , a tém samćm i zachęcić uczó- 
nego Autora ażeby w tćy tak znamienitćy 
pracy postępował daléy i doprowadzić onę 
raczył do zamierzonego kresu. 


z rozwagą: doyrzałą : ściśle 
. e 


Tableau Slave it.d. Obraz Sławian w V., 
wieku.— W Paryżu 1824. Cena 2}. 
franków. 

(z Dziennika Rospraw.) 

Obraz Sławian w V. wieku iest dzieł- 
kiem z wielu miar ciekawem. Li- 
tery początkowe nazwiska Autora oka- 
zuią że iest Cudzoziemcem i nie będzie- 
my przeto zadziwieni, iż tyle okazał wia- 
domości o narodach sławiańskich w cza- 
sie tak wielce od nas oddalonym. Dzie- 
ło samo pisane iest z dokładnością, z 
wdziękiem i tą żywością stylu która tyl- 
ko wrodzonym talentom,  zagrzanym 
miłością sztuki iest właściwą. Po tych 
przymiotach mieszkańcy Paryża z łatwo- 
ścią poznaią pracę piękney Cudzoziem- 
ki którey uwielbienia Francuzów niezdo- 


Osnowa dzieła nie iest długą. Autor 
gdyby niebyt nadto skromnie sądził o 
swoich zdolnościach, mógłby mu był dać 
większą rozciągłość. Młoda Sławianka, 
wyprowadzona z ulubionych sobie lasów, 


dla miłości Ludowida , mieszkaiącego w 


polach, opowiada mu życie swoie i wszel- 
kie powaby tćy nieograniczonćy wol- 
ności którą miłość sama niezupełnie mo- 
Ludowid na próżno stara 


dzieię Że ta szczęśliwa próba talentu za- 
chęci Autorkę że nam da w krótce spo- 
sobność do nowćy pochwały. 


ROZMAITOSCI. 


— WParyżu ma w krótce wyyśdź Dykcyo= 
narz powszechny Literatury, który będzie 
zawierał wiadomości niezbędne dla Pisarza, 
począwszy od przepisów gramatycznych aż 
do zasad nayogólnieyszych kompozycyi , tu- 
dzież zdania wielkich pisarzów o ludziach 
i ich dziełach, zdarzenia od Homera aż do 
naszych czasów , nareszcie w głównieyszych 
szczegółach powszechną Historyą sztuki u- 
cywilizowanych narodów. To dzieło ma 
się składać tylko z dziesięciu tomów in 8vo 
chociaż istotnie zastąpi daleko większa li- 
czbę ksiązek, Kilku Professorów Uniwer- 
sytetu i wielu znakomitych literatów , przy= 
kładaią się do iego wypracowania. Ogło- 
szone być ma, sposobem subskrypcyi , u 
księgarza Lassime, przy ulicy Vaugirard. ` 


—Biegły lecz nbogi mechanik w Wenecyi, 
nazwiskiem Angelo Baseggio, wystawił na 
widok i sąd publiczny, wzór machiny hi= 
draulicznóy, za pomocą którćy, przy uży- 
ciu małćy siły, można niezmierną . ilość 
wody w górę wyprowadzać; ta machina 
użytą bydź może dø osuszania bagnisk, lub 
okolic wodą zalanych. 

— Wiedeńskie wyroby stalowe, które od 
niejakiego czasu doszły do znacznego sto- 
pnia doskonałości, maią wielki pokup do 
Włoch, i nawet w Państwie kościelnćm 
daia im pierwszeństwo nad Angielskiemi z 
powodu ich taniości. 


— Naynowszy romans Waltera Scotta, 
Redgauntlet, przełożony na ięzyk Francuz- 
ki, wyszedł z druku d. 28 Czerwca i tegoż 
samego dnia rozkupiono 2,000 exempla- 
rzy tego dzieła, które tworzy nieiako dal- 
szy ciąg Wawerleia i Robina czerwonego,i 
wystawia ostatnie usiłowania domu Sztu- 
artów w powróceniu na tron Angielski. 
Karol Edward zwany Pretendentem i kilku 
iego przeciwników , graią pierwsze role w 
tym romansie. / 

— Kupcy paryzcy podawali często pro= 
jekt, aby Sekwanę aż do Paryża spławną 
uczynić dla wielkich statków kupieckich. 
Niedawno znowu ten proiekt odnowiono s 
i należy się spodziewać iż przez talent fran- 
cuzkich Inżenierów i przez czyszczenie orat 


zgłębianie koryta machinami parnemi Pa- 


ryż stanie się miastem portowem. 
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